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w encję. Oto w  w ielu  w y padkach  au to rzy  k o rzy s ta ją  ze słow nika  b iograficznego T a­
deusza O rackiego, co słusznie zaznaczają . Is tn ie je  je d n ak  pew na część b iogram ów  
op a rta  rów nież na  S ło w n iku  T. O rackiego, ale bez odsyłacza do te j pozycji.

W stęp, p ió ra  E dm unda  O sm ańczyka, n ap isany  je s t b a rw n ą , p iękną  polszczyzną, 
z w idocznym  odcieniem  em ocjonalnym . T rafia  on do serc, do uczuć czytelników . 
E. O sm ańczyk n ie cofa się p rzed  ak cen tam i polem icznym i, b ron iąc  z dużym  zaanga­
żow aniem  działalność i p o litykę  Z w iązku  P o laków  w  N iem czech. U zasadn ia  na 
p rzyk ład  sens cen tra lizm u  te j o rgan izacji, „m ające j baczyć na  in te resy  w szystk ich  
P o laków  w  N iem czech i ich stow arzyszeń” w b rew  „reg ionalnym  k u n k ta to ro m ”, 
k tó rzy  żąd a jąc  d la  sieb ie  w iększej sam odzielności, doprow adzali do dzielnicow ej de ­
zin tegracji. W iadom o bow iem , że w  osta tn ich  p racach  (zwłaszcza W. W rzesińskiego) 
n iek tó re  e lem en ty  po lityki Z w iązku P o laków  w  Niem czech poddane zostały  dosyć 
surow ej ocenie, m. in . za zby t a rb itra ln e  posunięcia, nie uw zględn iające  regionalnych 
po trzeb  i stosunków . N ie zgadza się też E. O sm ańczyk z zarzu tem , że Zw iązek P o la ­
ków  w  N iem czech był o rgan izacją  zb iu rok ra tyzow aną. In te re su jące  są jego w spom ­
n ien ia  o genezie po w stan ia  R odła — sym bolu  P o laków  w  N iem czech (1934), o p racy  
nad  L eksy k o n em  P olactw a w  N iem czech , a  także  o sposobie n a g ran ia  na p ły ty  frag ­
m entów  z debaty  K ongresu  P o laków  w  N iem czech w  B erlin ie  w  1938 r. O dtw orzo­
n e  na  p łycie  w y ją tk i tego n ag ran ia  dołączono do książki, czym  zrobiono m iłośnikom  
h is to rii polskich  ziem  zachodnich i północnych p iękny upom inek.

K siążka  po w sta ła  w  niezw ykle  szybkim  tem pie. Nic dziw nego przeto , że zak rad  ­
ło się do n ie j nieco pom yłek  i nieścisłości. O to k ilk a  z nich. S tw ie rd za  E. O sm ań­
czyk, że jedyn ie  S tefan  Ż erom ski podniósł m ocno głos w  1920 r. w  sp raw ie  zapom ­
nianych  ziem  zachodnich. Tym czasem  i Sejm  U staw odaw czy dysku tow ał nad  sp raw ą  
p lebiscytów , i ko ła  w ojskow e zam ierzały  p rzy jść  z pom ocą W arm ii i M azurom  
(utw orzono m. in. S traż  M azurską), p ro tes to w ały  p rzeciw ko gw ałtom  niem ieckim  
rów nież liczne o rgan izacje  społeczne w  całej Polsce.

Feliks N ow ow iejski w praw dzie  urodził się w  B arczew ie, a le  w  m iasteczku  tym  
w  czasie p leb iscy tu  nie dz ia łał (s. 229). „G azeta O lsztyńska” n ie zosta ła  założona 
przez rodzinę P ien iężnych  (s. 239), lecz przez J a n a  Liszew skiego. Po lsko-K ato lick ie  
T ow arzystw o  Szkolne na W arm ię  pow stało  w  1921 r., a n ie  w  1931 (s. 236). R ed ak ­
cja  „G azety O lsztyńsk ie j” m ieściła  się przy  obecnej ulicy S taszica  w  la ta ch  1893— 
— 1920, a n ie dopiero  od 1900 r. Jaro szy k  p rak ty czn ie  n igdy n ie  pe łn ił fu n k c ji sek ­
re ta rz a  Z w iązku P o laków  w  P ru sac h  W schodnich (s. 240). B ank  L udow y w  Szczy­
tn ie  p ow stał w  1910 r., a nie 1907. W 1907 r. w  Szczytnie Jaro szy k a  jeszcze n ie było. 
„K alendarz  d la  M azurów ” zw ano potocznie „żółtym  k a len d arzem ”, ale n ie ze w zglę­
du  na  żółtą  opaskę (s. 248), w  k tó rą  go ow ijano, lecz ty lko  ze w zględu na  żółte 
okładki. T ak  p rzy n a jm n ie j tłum aczy ła  to re d a k to rk a  „K alen d arza”, E m ilia  S u k e r- 
to w a-B ied raw in a . „K alen d arze” tę  n ie  by ły  w y d aw an e  przez „M azura” szczycień­
skiego, lecz n a jp ie rw  w  W arszaw ie, a od 1932 r. w  oficynie P ien iężnych  w  O lszty­
nie. K a jk a  n ie był członkiem  Sam opom ocy M azursk iej (s. 250); jego słynny w iersz  
O ojczysta  nasza  m ow o  opub likow ano  po raz  p ie rw szy  w  1924 r., a n ie 1927 r. 
(s. 142). E. O sm ańczyk trw a  przy  daw n iejszym  poglądzie o a resz tow an iu  Sew eryna 
P ieniężnego w  dn iu  1 w rześn ia  1939 r. (s. 257), nie p am ię ta jąc  o now ej w ersji 
tw ierdzące j, że Pieniężnego aresztow ano  już  28 s ierpn ia , w  zw iązku z czym  dw a os­
ta tn ie  nu m ery  „G azety O lsztyńsk ie j” przygo tow ał W ojciech W aw rzynek.

W sum ie  jed n ak  są to d robne  u ste rk i. A utorom , licznem u g ronu  ich w sp ó łp ra ­
cow ników  o raz  W ydaw nic tw u M in iste rstw a  O brony N arodow ej należą się słow a 
w dzięczności za ta k  p iękną  pub likac ję .

Janusz  J a siń sk i

S tan is ław a  B a d o w s k a ,  P a m ię tn ika rstw o  na  W arm ii i M azurach, P a m ię tn i-  
k a rs tw o  Polskie, n r 2, 1971, ss. 131— 139.

W ielow iekow e tra d y c je  polskiego p am ię tn ik a rs tw a , szeroki rozw ój ru ch u  p a ­
m ię tn ikarsk iego  w  Polsce Ludow ej, a k tu a ln y  s tan  i po trzeby  tego typu  p isars tw a  
sp raw iły , że w  połow ie ro k u  1971 pow ołano do życia k w a rta ln ik  ru ch u  p a m ię tn ik a r­
skiego p t. „P am ię tn ik a rstw o  P o lsk ie”. W ydaw cą p ism a je s t T ow arzystw o P rz y ja ­
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ciół P a m ię tn ik a rs tw a . K om isja  B adań  nad P a m ię tn ik a rs tw em  Polsk ie j A kadem ii 
N auk  oraz  C en tru m  P a m ię tn ik a rs tw a  Polskiego. J u ż  w  pierw szym  num erze k w a r­
ta ln ik a  rozpoczęto d ru k  cyklu  o p racow ań  przedstaw ia jących  p a m ię tn ik a rsk i d o ro ­
bek  poszczególnych w ojew ództw  i regionów . W d rug im  zeszycie p ism a zam ieszczono 
a r ty k u ł S tan is ław y  B adow skiej na  te m a t ru ch u  p am ię tn ik a rsk ieg o  na  W arm ii i M a­
zurach .

A u to rk a  zw ięźle om aw ia bogaty  dorobek  reg ionu  w  ty m  w zględzie, rozpoczęte 
ju ż  w  1947 r. in ic ja ty w y  konkursow e, m a jące  na  celu o rgan izow anie  m a te ria łó w  
p a m ię tn ik a rsk ich , k o n k re tn e  dokonan ia  i e fek ty . W dalszej części te j p racy  au to rk a  
k o n cen tru je  się n a  om ów ieniu w ydanych  d ru k iem  p am ię tn ików  i w spom nień  do­
tyczących w  szczególności m iędzyw ojennej h is to rii reg ionu , w a lk i z germ an izac ją , 
obrony p ra w  narodow ych. J a k  w yn ika  z a rty k u łu , ten  zw łaszcza ok res re p rez en to ­
w any  je s t bogato  w  reg ionalne j w arm iń sk o -m azu rsk ie j m em uarystyce . W ydano d ru ­
kiem  w iele p am ię tn ików  i w spom nień  znanych  działaczy ru ch u  polskiego, nauczy ­
cieli szkół po lsk ich  na  W arm ii, dz ienn ikarzy . Za a u to rk ą  a r ty k u łu  w ym ieńm y, że 
w spom nien ia  sw e opublikow ali: F ranc iszek  K w as, K aro l P en tow sk i, J a n  Boenigk, 
J a n  B aczew ski, K aro l M ałłek, M aria  Z ien ta ra -M alew sk a , A lojzy Śliw a, E m ilia  Su- 
k e rto w a-B ied raw in a , W ładysław  G ębik, F ry d ery k  M irosław  L eyk , P a w e ł Sowa, 
K azim ierz  Jaro szy k  — ak ty w n i działacze ru ch u  polskiego na  W arm ii i M azurach , 
bądź też  działacze spoza kordonu , z ru ch em  tym  in teg ra ln ie  zw iązani.

W ydane d ru k iem  p am ię tn ik i i w spom nien ia  u zu p ełn ia ją  m a te ria ły  uzyskane  
w  w yn iku  ogłoszonych loka ln ie  konkursów . A u to rk a  w ym ien ia  tu  in ic ja ty w y  p o d e j­
m ow ane w  ty m  w zględzie p rzez In s ty tu t M azurski, S tac ję  N aukow ą Po lsk iego  To­
w arzy stw a  H istorycznego i O środek B adań  N aukow ych  im. W. K ętrzyńsk iego  oraz 
„Słowo na  W arm ii i M azu rach” , reg iona lny  dodatek  do „Słow a P ow szechnego”. P o ­
czynan ia  te  p rzyn iosły  w iele in te resu jącego  m a te ria łu , k tó ry  w  części doczekał się 
ju ż  p u b likac ji, w  części zaś s ta je  s ię  p rzedm io tem  naukow ego  op racow ania .

U zupełn ia jąc  a u to rk ę  a rty k u łu , w  jego części dotyczącej p am ię tn ik ó w  i w spom ­
nień  z la t  m iędzyw ojennych , dodajm y, że w ie lk ie  zasługi w  g rom adzen iu  tego 
ty p u  m a te ria łó w  położyło dzia łające  w  O lsztynie  W arm ińsko -M azursk ie  T ow arzys­
tw o K u ltu ra lno -S po łeczne . W  zbiorach  K azim ierza  P acera  grom adzącego od la t  m a ­
te ria ły  dotyczące ru ch u  polskiego na  m iędzyw ojennej W arm ii zn a jd u je  s ię  m iędzy 
innym i rękop is  P a m ię tn ika  z m in io n yc h  lat uczennicy  szkoły po lsk ie j w  S k a jb o - 
tach , M arii S ław ińsk ie j. W iele re la c ji i w spom nień  uczniów  i nauczycieli szkół 
polsk ich  na  W arm ii w  la ta ch  1929— 1939 zdołali zebrać członkow ie S tudenckiego 
K oła N aukow ego H isto ryków  p rzy  U niw ersy tec ie  M iko ła ja  K o p ern ik a  w  T oruniu . 
Te w spom nieniow e re lac je  w  op racow an iu  R om ana M archw ińsk iego  u kaza ły  się 
następn ie  w  p racy  S zko ły  po lskie  na  W a rm ii 1929— 1939. Przegląd, w sp o m n ień  (Ol­
sztyn  1970, R ozpraw y i M ate ria ły  OBN im. W. K ętrzyńsk iego  n r  32, „P o jez ierze”). 
W arto  rów n ież  dodać, że w  zb iorach  M uzeum  M azursk iego  z n a jd u je  się a u te n ­
tyczny dz ienn ik  Jerzeg o  L anca , zm arłego  tra g iczn ie  nauczycie la  szkoły polskiej 
w  P iasu tn ie . W rę k a ch  p ry w a tn y ch  p rz e trw a ł p a m ię tn ik  L u d w ik a  Łydko, r e d a k ­
to ra  „G azety  O lsztyńsk ie j” .

W 1970 r. ogłoszono ogólnopolski k o n k u rs  na w spom nien ia  osób, k tó re  p rzeb y ­
w ały  na robo tach  przym usow ych  w  byłych P ru sach  W schodnich w  la ta ch  1939— 
1945. K onkurs  ten  n ie p rzyn iósł co p ra w d a  rew e lacy jnych  w yników , n iem nie j k ilk a ­
naście z nadesłanych  p rac  u zupełn ia  w iedzę o tym  m ało  znanym  okresie  dziejów  
W arm ii i M azur. Ju ż  po o ddan iu  przez S. B adow ską sw ego a r ty k u łu  do d ru k u , 
tra fiły  one do O środka B adań  N aukow ych.

D aleko sk rom nie j w  p racy  S tan is ław y  B adow skiej p rzed staw ia  się l i te ra tu ra  pa- 
m ię tn ik a rsk o -w sp o m n ien io w a  dotycząca dziejów  W arm ii i M azur po ro k u  1945. 
A u to rk a  w ym ien ia  tu  co p ra w d a  k ilk a  p ra c  w ydanych  sam odzieln ie  lu b  w  o p ra ­
cow aniach  zbiorow ych, om aw ia efek ty  k o n k u rsu  M oje życ ie  i praca na  W arm ii 
I M azurach, ogłoszonego w  1964 r. przez OBN im. W. K ętrzyńsk iego  w  O lsztynie, 
n iem nie j w szystko  to  je s t ledw ie  częścią bogatego do robku  reg io n a ln e j m em u ary s ty k i 
tego okresu. G w oli w ięc uzu p ełn ien ia  te j części p racy  S. B adow skiej w spom nijm y , 
że m ieszkańcy  W arm ii i M azur uczestn iczy li w  w ielu  ko n k u rsach  o rgan izow anych  
cen tra ln ie , a dotyczących w spom nień  z p ion iersk ich  la t  działalności zaw odow ej i spo­
łecznej na w yzw olonych ziem iach zachodnich  i północnych. N agrodzone i w yróż­
nione p race  doczekały  się n astę p n ie  p u b lik ac ji książkow ych. P rzyk ładow o  w spom ­
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nien ia  E ugeniusza B ielaw skiego, w iejsk iego  nauczyciela z Puszczy P isk ie j, opub li­
kow ano w  zbiorow ych w ydaw nictw ach : T akie  będą R zeczypospo lite  (W arszaw a 1962, 
LSW), M oja w ieś i ja  (W arszaw a 1964, IW  Pax), Siedem  dni tygodnia  (W arszaw a 
1970, MON). W w ydaw nictw ach  tych zn a jd u ją  się rów nież w spom nien ia  innych 
m ieszkańców  W arm ii i M azur. C ztery osoby z naszego w ojew ództw a uczestniczyły 
w  ogólnopolskim  k o nkurs ie  U rodzeni nad  Odrą, N ysą  i B a łtyk ie m . W spom nienia 
działaczy p a rty jn y c h  dotyczące o rgan izacji życia polskiego na  w yzw olonych ziem iach 
W arm ii i M azur z n a jd u ją  się w  dw u, sk rom nych  co p raw da, ale w ażnych pracach 
P P R  na W arm ii i M azurach w  latach 1945— 1947, (O lsztyn 1959) i L udzie  czynu , 
(O lsztyn 1962). F rag m en ty  p am ię tn ik a  kom unisty  G ustaw a Jag ie łło  d rukow ał „K a­
lendarz  M azur i W arm ii” w  1957 r. Z nany  działacz k u ltu ra ln y  regionu, o rgan iza to r 
życia ku ltu ra ln eg o  w  S ta rym  D zierzgoniu i B redynkach  A n ton i H ans opublikow ał 
sw oje  w spom nien ia  w  zbiorow ej p racy  Od resze lsk ich  pól (B iskupiec Reszelski 
1956, ss. 84—90). W arto  rów nież odnotow ać, że frag m en ty  p am ię tn ików  i w spom nień  
p ion ierów  publikow ano  w  m onografiach  m iast i pow iatów , w ydaw anych  cyklicznie 
przez olsztyńskie „Po jezierze” (np. Pisz. Z  d z ie jów  m ia sta  i pow ia tu , O lsztyn 1970). 
Sporo m ie jsca  p racom  ty p u  w spom nieniow ego pośw ięca reg ionalny  m iesięcznik  „W ar­
m ia i M azury”. W ym ieńm y tu  p rzyk ładow o d ruk o w an e  w  tym  p eriodyku  w spom nie­
n ia  d ru k a rz a  Fe liksa  T um ulsk iego  (1960, n r 11), frag m en ty  p am ię tn ik a  G u staw a  
L eydinga (1965, n r 5). R ów nież w ydaw nictw o  20 lat pracy p u b lic znych  b ib lio tek  
pow szechnych  w o jew ó d z tw a  o lsztyńskiego  1946— 1966 (O lsztyn 1966) zaw iera  w spom ­
nien ia  o rgan iza to rów  b ib lio tek  na  W arm ii i M azurach. W p racy  zbiorow ej D rukar­
s k im  sz la k iem  w ydanej w  se tn ą  rocznicę po w stan ia  Zw iązku Zaw odow ego D rukarzy  
Polsk ich  (W arszaw a 1970) M ichał Ż ck pisze o p ierw szych dn iach  w  w yzw olonym  
Olsztynie.

W 25 rocznicę pow ro tu  Ziem  Zachodnich  do P o lsk i w  lu ty m  1970 r. pod p ro te k ­
to ra tem  Józefa  C yrank iew icza ogłoszony został przez In s ty tu t  Z achodni w  P ozna­
niu, T ow arzystw o P rzy jac ió ł P am ię tn ik a rs tw a  i T ow arzystw o R ozw oju Ziem  Z achod­
nich konkurs  na  P a m ię tn ik  m ieszkańca  Z iem  Zachodnich . Ogłoszonych ostatn io  w y ­
ników  tego k o n k u rsu  n ie  m ogła znać a u to rk a  om aw ianego a rty k u łu , w spom nijm y 
więc, że trzecie  nagrody  uzyskali w  nim : Ja n  K aw ecki, Józef K lim aszew ski i A nna 
R ich ter z E łku, m azursk iego  p o w ia tu  sąsiedniego w ojew ództw a. T rzy  inne osoby 
z W arm ii i M azur uzyska ły  tam  honorow e w yróżnienia.

W sum ie  w ięc je s t to  rów nież dorobek n iem ały , m a jący  w ie lką  w arto ść  dok u ­
m en ta ln ą  d la obecnych i przyszłych  badaczy pow ojennych dziejów  W arm ii i M a­
zur. N iem niej jednak , p ow ta rzam y  to za S. B adow ską „m ożliw ości kom ple tow ania  
m a te ria łó w  p a m ię tn ik a rsk ich  n ie są jeszcze w  O lsztyńskiem  w  pe łn i w y k o rzy stan e”.

T adeusz  S w a t

C ecylia V e t u l a n i ,  P ion ierzy  i za b y tk i. W spom nien ia , O lsztyn 1972, P o je ­
zierze, ss. 247.

W k o nkurs ie  lite rack im  na  p am ię tn ik , ogłoszony przez P rezyd ium  W ojew ódzkiej 
R ady N arodow ej w  O lsztynie Cecylia V etu lan i uzyska ła  w yróżnienie . P a m ię tn ik  ten 
dotyczył je j osobistych p roblem ów , n ie rozerw aln ie  łączących się z p rac ą  na W arm ii 
i M azurach, p rzystosow aniem  się do now ych fak tów , jak ie  przyn iosło  w yzw olenie, 
k reu jące  now e socjalis tyczne w arto ści u s tro jow e  i społeczne.

W 1972 r. p am ię tn ik  w  nieco skróconej w e rs ji zosta ł w y d an y  p rzez w ydaw nictw o 
„Pojezierze” . T rafn y  i sugestyw ny  ty tu ł książk i P ion ierzy  i za b y tk i  znakom icie  do­
stosow ano do treści p am ię tn ika , na k tó ry  sk ład a ją  się następ u jące  rozdziały: Prolog 
(ss. 7—20); W drodze na  z iem ie  odzyskane  (ss. 21—37); M uzeum  (ss. 38— 174) i K o n ­
serw acja  za b y tk ó w  (ss. 174—274).

A u to rk a  w spom nień  u rodzona w  K rakow ie  pochodzi ze znanej i zasłużonej dla 
nauk i po lsk ie j rodziny. P rzed  w ojną  ukończyła A kadem ię S z tuk  P ięknych  w  W arsza ­
w ie i do 1939 r. p e łn iła  ro lę  nauczycie lk i ry su n k u  w  szkołach ś red n ich  w  stolicy. 
K iedy n a stą p iła  ag resja  h itle ro w sk a  na  Polskę, C ecylia V etu lan i m ia ła  la t 31. M imo 
słabego zdrow ia zaangażow ała  się do w spółpracy  z ruchem  oporu. O kupacja , podob­
nie ja k  n iem al w  każdej po lsk ie j rodz in ie  w  w alczącej stolicy, w niosła  w  je j życie


